
W ychodzi w e wtorefc,czwar­
tek i sobotę. Co sobota do łą­
czony  jest  a rk u sz  U o aro  a  i-
10s c i ,  pisma ku poży tkow i 
i  BMbawie. Proiutinerata Gs- 
xetV\:<Dodatkimo i Huzmai-  

w y n o s i : na kwarta ł ,  
dla s rających w  samym 
L w o w ie  /f z r . 4« k r .  , na 
poczcie lw o w s k ie j  5 zr. 
12 Kr., na w sze lk ich  innych 
pocztach 5 zr . 36 kr. mon. 
Kotiw P renum era tą  półrocz-  
Rfl w y n o s i  dw a  f a r y  ty le  co 
Kwartalna.

S o b o t a

O  i* .  3E &  T  i l
L W O W S K I

j r " t 8 S ,

Dodatek do Gaze ty  L w o w ­
skiej obejmuje Donies ieni*  
u rzędow e i p ry w a tn e .  Z a  
(iiniessu zenio w  dodatku 
płaci się od w ie rsza  w  pół 
kołuioitie (d iukiem garrowiO 
?.a p ie rw szy  raz 3 Kr., a s a  
Krtżfły nas tępujący  raz tylko 
po 1 1]2 kr  mon koc w. Zs 
w ię k sz e  litery płaci się po­
dług tego, iie na z w y c z a jn y  
druk obrach o w ane miejsce 
zajmą. J ledakry ja  Gazety 
Lw ow skie j  przyjmuje  ty lko  
f rankowane lis ty .

fi8 . llsiogmela 1 8 4 3 '.

Mnwjvjyg»Łniiiiijtfiłim.riiwi«wia

I*rzeglą«l artykwlów.
W iadom ośc i  U rojone : Z  K r ó l e s t w a  L  o m-  

b  a r  d z k o - V>* e n e c k i e g o :  Sp ro s t ow a n ie  
Gaze ty  Medyj o la usk ie j  co do w y p ad k u  w F e -  
r a rze .

W ia d o m o śc i  z-oęranięzrte : H  i s z p a n i j a  : Za-  
p r os in y  ks iężne j  M o n t p c n s i e r  i je j  m a ł żon -  
lia do Madrytu .  —  Kió łow a  Krystyna.  

A . n g l i j a :  T e r m i n  o tw orze n ia  p a r l a m e n t u .  —  
Kłopo t  p i e i r ę z n y  t rw a  ciąg le .  —  S m u t n y  
s tan  I r l ańdy i .

S z w a j  ca  r y j  c : Pog ląd  n a  os ta tn ie  wypadk i .  
P r u s y :  P roc es  p r z e c iw  P o l a k o m  (Ciąg dalszy.)  
K r ó l e s t w o  1’ o 1 s li i e : O d ez wa  b i s k u p a

Kal i sk iego  do Konsys to rzów w pr z e d m io c i e  
towarzys tw ws t rzemięź l iwośc i .

R o s y j a :  P o s t ęp y  cho le ry .
K o w in y .
D odatek n a d z w y c z a jn y .  D on ies i en ia  ks i ęga r sk ie .

 ■‘"SS&a------

WIADOMOŚCI K R A J O W E .

Królestwo Łontbttrdzko- 
wenccJkie.

G a z z e la  di M i/ano  z dnia 2. l i s topada  za ­
w ie ra  n a s t ę p u j ą c e  sp r o s t o w an i e ;  >-W  r o z m a i ­
ty c h  r z y m s k i c h  i t o s kańsk ich  d z i e n n i k a c h  za­
m i e s z c z o n y  j e s t  n a d e r  p rzesadny i n i e m a j a c y  
W  soh ie  p r a w d y  a r t yk u ł  o wypadk u ,  który dn ia  
44 .  p aź d z i e r n ik a  wydarzył  się w F e r a r z e ,  
® k tó r y  n a s t ę p u j ą c c m  p r a w d z i w e m  opowiada-  
m e r n  p r o s t u j e m y ;  —  J u z  k i lką  d n ia m i  w po- 
p i z ó d  d t a ź n io n o  n i e p rz y zw o i l e m i  czynnośc ia ­
m i  ®ustryjac ]{;e g0 żo łn ie rza ,  b ędą ce go  na s t r a ­
ży na ro;;U u l i cy ,  k tó ra w główny ry n ek  p ro-  
wa zi. Powyższego  dn ia  s t ana ł  j ak i ś  cz łowiek  
z  p a l ąc ym  Się c y g a r em  b l i zko  n a d m ie n i o n e g o  
Żo łnierza ,  k tó ry  z po c z ą t k u  p ros i ł  go g rzeczn ie ,

aby t ak  b l i z ko  n iego n ie pa l i f  cygara,  gdyż m a  
r o zka z  n ie c i o r p ie ć  t akie j  p rz e c i w n e j  p r z e p i s o m  
czynności .  A gdy t e u  cz ło w ie k  n iezważa ł  Da 
t e  p rzest rogę,  więc  rozkaza ł  m u  surowo,  a ż e ­
by si o d d a ł  ł. —  D op ie r o  gdy t e u  z u c h w a l e c  
i wtedy j e sze ze  n ie  chc ia ł  u s ł u c h a ć  , i zn ie ­
ważył  żo łn ie rzu  h a ń b i ą c e m i  s łowami ,  po t r ąc i ł  
go żo łn ie rz  ko lbą .  P o c z e m  zb ieg ł  sio t łu m ,  
zacz ą ł  hałasować  i m io t ać  ob e l żyw e  słowa na 
aus t ry jaćk iego  ż o ł n ie r z a ,  a dwóch  ludz i  z tej  
sk u p io n e j  t łuszczy , ci skało k a m i e n i a m i  do 
S t r a ż y , k tó r ą  t y m c z a s e m  podwojono.  J e d e n  
z aneit  y j a ck ic h  ż o ł n ie r z y ,  k t ó r ego  w boli u g o ­
dzo no  k a m i e n i e m  , dał  ogn ia  do j e d n e g o  
z dwóch nac ie ra jących ,  i trafił go w nogę.  J e ­
d n e ’ że z r a n ie n ie  było z a p e w n e  l e k k i e ,  gdyż 
zdo ła ł  u m k n ą ć  i m ię d z y  ludz i  się ukryć .  —  
D r u g i  nacie ra jący  sc h ro n i ł  s ię  do poblizk. iego 
d o m u ,  gdzie po u ie j a l . im  oporze ,  p r z y c z e m  l e k k ą  
k o u l u z y j ę  o t r zymał ,  zos tał  s c h w y t a n y m  a p o ­
t e m  pap iezk iej  wo jskowej  władzy o d da ny m .  — 
Po rów ny waj ąc  to zgodus  z p r a w d ą  opowiad an ie  
z w y m i e n i o n e m i  powyże j  a r ty k u ł a m i ,  mo żn a  
się p r z e k o n a ć  t ak  w tym,  j ako t eż  w w ie l u  i n ­
nych oko l i cznościach ,  z j aką p rze sad ą  one  są 
napi sane.*

H i s 2 E m u i j a .
Z M a d r y t u  d n i a  28.  p a ź d z i e r n i k a .  

W e d ł u g  p e w n e j  pogłoski  , pos ła ł a Królowa K r  y- 
s t y n a  do swojej  dos tojnej  córki ,  k s i ężne j  
M o n t p e n s i e r  i do j e j  m a łż o n k i  za pr asz a ­
j ą c e  l is ty , aby do tu te j sze j  m łod e j  Kró l owe j  
w  odwidziny p rzy jecha l i .  J e że l iby  Francuzki  
dwór ,  choćby  ty lko  na pozór ,  czyn ił  j a k i e  t r u ­
dności  p rze c iw  tej  podróży m ło d y c h  m a łż o n ­
ków,  tedy na  p i e rw sz e m  z p rzysz łych pos ie ­
dze ń  kor lezów,  z a p r o p o n u j e  u m i a r k o w a n a  w ięk -  

TL
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azość s e n a t u  i k o n g r e s u  fo rm al n i e ,  aLy k s i ę ż ­
na  M o n t  p e n s  i e r ,  »jako d o m e m a n a  d z i e ­
dziczka t r o n u ' 1 s iedz ibę  swą do H isz p an i i  p r z e ­
niosła,  by n a  p r z y p a d e k  o p r óż n ie n ia  t r o n u  o 
c z e m  tu  co dz ie nn ie  j e s t  mowa,  ks i ężna  n a t y c h ­
m i a s t  ws tąp ić  naii  mog ła ,  K ó w n ie ż  i p o s tę p o w e ­
m u  s t ro n n i c tw u  za leży  n a  tern,  aby p r zys z ł e  kor-  
t ezy  wzię ły  p od  dyskusyjo l twestyję  o n a s t ę p ­
s twie  t r o n u  ks iężne j  M o n t p e n s i e r,  a d e ­
p u t o w a n i  , k tó r zy  do t e go  s t r o nn ic tw a  należą,  
pos tan ow i l i  wys tąp ić  z w y m i e r z o n y m  do tego 
w n io s k ie m ,  j e że l i b y  m o d e r a d o s o w ie  za n ie d b a l i  
to  ucz yn ić .

K ró l ow a  K r y s t y n a  za pow iad a  ze swojej  
s t rony ,  ż e  j e j  m a ł ż o n e k  ks iążę  de  R i a n z a -  
r e s  p r zed łoży  s e n a t o w i ,  j a k o  j e g o  c z ł o n e k ,  
t a k ie  d o k u m e n t a ,  z k tó r y c h  s ię  okaż e  , iż ca ł ­
k i e m  n ie u z a s a d n io n e  są w sze lk i e  zarzuty,  k t ó ­
r e  j e j  cz yn ion o  , iż się p rzyczyn ia ła  do z a ś lu ­
b ie n ia  swoich  obu  có r e k  , to j e s t  Królowej  i 
I n fa n t k i .  Sko ro  nas tąp i  to u s p r a w ie d l i w ie n ie ,  
za m ie rz a  Kró lowa  K r y s t y n a  u d a ć  s ię  na 
zawsze  z p o w r o t e m  do P a r y ż a  i t a m  ogłosi  
zpo l i tyczne  p a m i ę t n i k i  o Hiszpan i i , "  k t ó r e  włas­
n ą  r ę k ą  j a k o  po l i tyczny t e s t a m e n t  nap i s a ł a  dla  
k r ó le w sk ie j  swej  córk i .  Co Kró lowa  K r y s t y- 
n  a po s ta no w i ła  uczy n ić  na p r zy pa d ek ,  j e ż e l i ­
by za po w ied z i an e  u s p r a w ie d l i w ie n ie  n ic nas tą -  
p i to ,  to j e s t  j e s z c z e  t a j emnicą .

W ie lk a  HSrytanfJa I Irlau d jju .
Z  L o n d y n u  d.  3.  l i s t o p a d a .  D z ie n ­

n i k  Globe o zn a j mi a ,  ze  choc iaż  p a r l a m e n t  zwo­
ła n y  j e s t  k r ó le w sk ą  p r o k la m a c y j a  na dzieó  18. 
l i s topada  , j e d n a k ż e  właściwie m o w ą  z t r o n u  
d op ie ro  23.  l i s topada zaga jo ny m zostanie .  P o ­
t r z e b a  b o w i e m  nowej  i zb ie  niższej  k i l k u  dni ,  
do zajęcia s ię  w y b o r e m  mówcy ,  tu dz ież  in n e -  
n i i  u p r z e d n i e m i  czynnośc iami .

N ie d o s ta t ek  p ie n i ęd z y  u  s t a n u  h an d l ow e go  
t rw a  ciągle .  T a k  tu  w L o n d y n i e ,  j a ko też  w 
Gl azg ow ie  zb a n k r u to w ał o  zn o w u  k i l k a  domó w.

P i s m a  p u b l i c z n e  z a j m u j ą  s ie  po  większe j  
częśc i  uw ag a m i  nad p o w s z e c h n y m  s t a n e m  k r a ­
j u  i nad k ł o p o t e m  , j ak i  t e n ż e  s t an nabawia  
m in i s t r ó w .  J r l andy ja  i b ra k  p ie n i ęd zy ,  czyl i  r a ­
czej  sp ro w ad zo n a  p rze z  t e n  b r a k  po fa b r y k a c h  
i k o le ja c h  ż e l a z n y c h  za s ta now ien ie  robo ty , są 
d w o m a  g łó w n e m i  p r z e d m i o t a m i  tyc h  uwag .  J e ­
d n a k ż e  w j e d n y m  w zględz i e  z j ed na ł  sob ie  r ząd  
p a c h w a ł ę  od wszystkich  s t ronn ic tw ,  a to p r zez -  
t o , że  w t r u d n e m  s w e m  p o ł o ż e n iu  zażądał  
c z c m p r ę d z e j  p o m o c y  p a r l a m e n t u ; m a m y  n a ­
dz i e ję ,  że p o ł ą c z o n e  n a t ę ż e n i a  r z ą d u  i p a r l a ­
m e n t u  te rn  r a z e m  je sz c ze  szczęśl iwie  p o k o n a ­
j ą  te  w ie l k ie  t r u d n o ś c i ,  że  zagraża jący  w sa­

m e j  r zeczy  s t a n  r o b o t n i k ó w  p o m a ł u  s ię  p o l e p ­
szy.  W  I r l aody i ,  j a k e ś m y  j u ż  n a d m i e n i l i ,  be -  
dzie  sio s tara!  r z ą d  zpo ro w adz ić  po le p sz e n ie  
z u p e ł n y m  s to s u n k i  d z i e rż aw có w  r e g u l u j ą c y m  
b i l e m ,  a w Angl i i  i Szkocy i  b ęd z ie  z a p e w n e  
p r z e z  po dw yżs ze n i e  p o d a t k u  d l a  u b o g i c h ,  u -  
t r z y m y w a ł  l u d n o ś ć ,  k tó r a  b ez  z a r o b k u  p o z o ­
s t a ł a ,  b o  t r u d no ,  aby  s a m e  w ojs kow e  ś r o d k i ,  
k t ó r y c h  w e d łu g  N a c a l  i M ili tan j  G aze l le  w dy­
s t r y k ta ch  fab ry cz n yc h  lym cz as ow ie  dla z a b e z ­
p i e c z e n i a  spolsojuości  uży t o  , m og ły  z a po b ie d z  
g r o ż ą c e m u  po w s t a n iu  zg ł od n ia ły ch  r o b o tn ik ó w .
O b o k  lu d n o śc i  p rzy  f a b r y k a c h  j e szc ze  więks za  
ob aw ę  wzn ie ca ją  rob o tn ic y  p rzy  k o l e j a c h  ż e ­
l a z n y c h ,  j e s t to  w s k u t e k  swego  z a t r u d n i e n i a  i 
sp os ob u  życia b a r d z o  z a n i e db an y  rodza j  ludz i ,  
z k tó r y c h  w e d łu g  p od an i a  p i s m a  M orn ing  H e ­
rald, na  przysz łą  z i m ę  150 ,000  m o ż e  b ez  za ­
r o b k u  poz os tan ie .  L ic zb ę  es ó b ,  k t ó r e  j u ż  t e ­
raz  u ie  m a j ą  roboty,  po da j ą  na 30,000.  W  ta ­
k i c h  ok o l i cz no śc ia ch  z obawą  pogląda każdy 
w b l i z ką  przyszłość.

Szw ajcaryja.
P i e r w s z e  k r o k i  z e b r a n e g o  s e j m u  f e d e r a c y j ­

ne go  za leżały n a p r z ó d  na  w yda n iu  p r o k la m a -  
cyi  do k a n t o n ó w  osobne j  ligi,  p o w ló r e  na  wy­
s ł a n i u  do n i c h  komisa rzy,  a to j a k  j e d n o ,  tak 
d r u g i e  dla  s k ło n i en ia  i c h  do rozwiązan ia  oso- 
b n ć j  l igi .  S a m a  p r o ld a m a c y j a  u ło ż o na  w b a r -  ^1
dzo u m i a r k o w a n y c h  wyrazach ,  wychodzi  z tego,  
że  wed łu g  a r t y k u ł u  6. zwi ąz kow eg o  t r a k t a t u  
n ic p o w i n u y  być za w ie ra n e  m i ę d z y  p o j ed yuc zc -  
m i  k a n t o n a m i  żadn e  dla  p o w s z e c h n e j  f ed e ra -  
cyi l u b  dla p r a w  d r u g ic h  k a n t o n ó w  szkodl iwe 
związki  , że  s e j m  ogłosi ł  p o m i e n i o n y  zw ią ze k  
za  u iezgadza jący  się z p o w s z c c h u ą  fede racyja ,  
a p rze to  za rozwiązany,  i d l a t ego  t eż wypada ,  
aby do tyczące  ka n to n y  os obn ą  l igę  rozwiązały,  
s e j m  zaś n ie  p r a g n ie  b y n a j m n i e j  zn i szczen ia  
k a n t o n a l n e g o  z w i e r z c h n i c t w a ,  an i  też gw a ł to ­
wn eg o  o ba l en i a  f ed e ra cy jn yc h  u r ządzeń .  Atol i  j a ­
k e ś m y  p r ze w id y w a l i ,  powróc il i  k o m i s a r z e  n ic  
n i e w s k ó r a w s z y , p r o k la m a c y j a  pozos tał a  b e z  
s k u t k u .  Za p r aw dę ,  na  cóż s ię  m o g ła  p r zydać  
p r ok la m ac y ja  , k tó r a  m us ia ła  sp rawić  w r a ż e n i e  
czczych f razesów,  p ro k la m ac y ja ,  k tó ra n a d m i e ­
n i ł a  o j e d y n e j  sp or ne j  kwes tyi  , j a k  gdyby t a ­
k ow a  była wywołaną  sw aw o ln ie  od dziś  na j u ­
tro,  bez  ws ze lk ic h  u p r z e d n i c h  wypadków,  k t ó ­
r a  z a p o m n i a ł a ,  żc w ez wa nie  J e z u i t ó w  do L u ­
c e r n y ,  p o p r ze dz i ł o  zn ie s i en ie  k l a s z t o ró w  w 
A r g  o w i  i, a osobną ligo poprze dz i ły  dwie  wy­
pr aw y och o t n ik ów  do L u c e r n y .  D la te go  też 
na jg łównie j szy  o rgan  l i b e r a l no  - kouse rwacy jno-  
ś r odkow ej  p a r t y i , G a ze ta  F ederacy jna  bardzo



869 —

s łusz n ie  z rob i ł a  o n ió j  t ę  u w a g ę :  »Gdyby pro-  
k la m ac y ja  ta ch c ia ł a  była i s to tn ie  uspok o ić  
u m y s ł y ,  to p o w in n a  by ła  o twarc ie  oświadczyć 
się w  kwestyi  o k l a s z t o r a c h , o Je zu i t ach ,  o 
w y p ra w ie  o c h o t n i k ó w ,  o t ó w n e m  u p ow aż u i e -  
n i u  g łosowania  w  f e d e r a c y i ,  o r e f o r m i e  f ede -  
r ac y i ,  i t u  na  pod s ta wie  f ede racy jnego  p r aw a  
p o w in n a  by ła  dać p r aw dz iw e  usp oko jen ie .  Mo­
gła  ona  by ła  u cz yn ić  to b ez  pon iż en ie  się,  
h ez  n a r a że n i a  n a  n ie b e z p ie c z e ń s tw o  p r aw dz i ­
w eg o  p o s t ę p u  w s t o s u a k a c h  fede racy jnych ,  m o ­
g ła  była u ła twić  p o ś r e d n i c t w o , k tó r eby  było 
Szwajca ry ję  n ie ty l ko  oc h r o n i ł o  od p o n ie s i e n ia  
w ie l k ie j  ol iary na  m a j ą t k u  i k rwi  , l ecz  n a w e t  
by łoby  j e j  t rwały po k ó j  przynios ło.  Z am ias t  
t ego  wszystkiego,  p o s t ę p u je  ona  z kwestyją oso­
b n e j  l i g i ,  j a k  z cyw i l ny m p r o c e s e m ,  k tó ry 
p r z e z  p rz y n a le ż n e g o  sędz ię  j e s t  o sądzo nym  , a 
p r z e t o  j u z  za godzonym.*  Sp rze cz no ść  m ię d z y  
s ł o w e m  a c z y n e m  ok az a ł  j e sz c ze  w w ię k s z y m  
s to p n i u  sposób , w j a k i  p rzyję to  po da ny  p r z e z  
pose l s two  z Z u g  p ropozycy ję  p o k o j u ,  w ed łu g  
k t ó r e j  k a n t o n  Z u g  oświadczył  swą gotowość 
do r oz w ią zan ia  ob r o n n e g o  p rzym ie rza ,  skoroby  
s i e d m i u  k a n t o n o m  dano u r oczy s te  z a p e w n i e ­
n i e ,  ze p o l i t y c z n e  i kon fe sy ju e  i c h  p r aw a  p o ­
zos taną n i e n a r u s z o n e ,  ze  kwes ty ją  o J e z u i t a c h  
b e d z i e  p o m in i o n ą ,  a n a k o n i e c  skoroby w e d łu g  
z na cz en i a  i d«s łownego  b r z m i e n i a  f ed e ra cy j ­
n e g o  t r ak t a t u  z r o k u  1815 wyrzeczono  i u z n a ­
n o  z a b e z p ie c z e n ie  gw ara n t owa nyc h  a r t y k u ł e m  
■12. f ed e ra cy j ne go  t r a k t a tu  k o śc ie l ny ch  ins ty­
tu t ó w  w ic h  o d po w ie d n i ch  związkowi  p r awa ch ,  
t u d z ie ż  b e z w a r u n k o w e  p o w aż an ie  i u z n a n i e  
z w ie r z c h n i c z e g o  i r ów ne go  r e p r e z e n t a c y j n e g o  
p ra w a  s i e d m i u  kan tonów.  P ropozycy ja  ta była 
z e w s z e c h m i a r  n i e d o s t a t e c z n ą ,  j e d n a k ż e  okazy ­
wała  ona  ze s t rony Z u g u  us i ł ow an ie  s i e d m i u  
k a n t o n ó w  u ła tw ie n ia  p oś redn ic twa ,  n i e  zaś do­
m a g a n i e  się d la  s i eb ie  wsze lkiego p r a w a ;  p r o ­
pozycyja  ta  m o g ł a  była stać s ię  podstawą  p r a ­
wd z iwe j  medyacy i .  Atol i  zna lazłaz  ta p ropo-  
zycya j a k o w ą  p r zy c h y ln ą  odpowiedź  ze  s t rony  
1 2 %  ra d y k a ln e j  większośc i  ka n to n ów  ? B y n a j ­
m n i e j .  —  A t a k  większość  t a  pu śc i ł a  się n i e ­
zw ło c zn ie  sw o im  t o r e m  , u c h w a l i ł a  wy s ta wi e ­
n i e  50  tys i ącznego  k o r p u s u  i m ia n o w a ła  n a ­
c z e l n e g o  wodza,  a t e n  zno w u  m i a n o w a ł  swych  
dywizyo ne rów.  T y m  n a c z e l n y m  w o d z e m  jes t  
do tychczasowy fede racy jny  p u ł k o w n i k  i j e n e -  
r a l n y  k w a t e r m i s t r z  ( sze f  sz t abu  i n z e n i e r ó w )  
D u f o u r  z G e n e w y .  Je s t  on p r ak t yc zny  i 
t e o re ty c z n y  wojownik  ; na b y ł  doświadczen ia  w 
b i t w a c h  f ra n c u z k ie g o  cesa rs twa , i j a h o  au t o r  
woj skowy znan y  j e s t  z w i e l o r a k ic h  p rac  w tym 
rodza ju .  — W e  wszys tk ich  ka n t o n ac h  w ięk sz o­

ści j e s t  wojsko w r u c h u ;  a l e  n i m  się skońc zą  
o rgan izowania ,  i n i m  wojsko s t an ie  na  swoich  
wyznaczonych  m ie j sc ac h  dla r o zp oc zęc ia  z r oz ­
k a z u  s e j m u  w a l k i ,  z a p e w n e  j e szcze  k i lka  dni  
u p ły n ie .  Na p r ze c i w ne j  s t r o n i e n i e  m n i e j  g o r l i ­
wi e  p o s t ę p u je  u z b r o je n ie .  N a c z e l n y m  k o m e n ­
d a n t e m  wojska w e w n ę t r z n e j  Szwajcuryi  j e s t  
j e n e r a ł  dc S a l i s - S o g l i o ,  były a d j u ta n t  f e l d ­
m a r s z a ł k a  W r  e d e , a w  ko ń cu  p u ł k o w n i k  w 
s ł u ż b ie  ho le n d e r sk ie j .  —  I m  ba rdz ie j  zbl i ża  się 
p r zes i l en ie ,  t e m  bardz ie j  n i e ty lk o  mi ęd zy  w i e l ­
k a  częścią l u d u  ka n to n ów  w i ę k s z o ś c i , a l e  na-u r n o  (, •
w e t  m ię dz y  w y s ta wi o ne m jogo  w o js k ie m  ob ja ­
wia się to u c z u c i e  , że  ta  d o m o w a  svojna j e s t  
n i e n a t u r a l n ą ,  i że  j ć j  ła two m o ż n a  by ło  zapo-  
biedz.  T a k i e m i  są na j p rz ód  kato l i ckie  m n i e j ­
szości,  k t ó r e  w G l a r u s ,  T u r g o w i i ,  W a a d t ,  
B e r n i e  itd. a lbo  wca le  nie ,  a lbo  t e ż  ty lko  z 
o c i ą g a n ie m  się przybywają i t y lko  z p r z y m u s u  
wojskową p rzys ięgę  sk łada ją ;  w  St.  G a  11 e n  
p r z y t ł u m i o n o  k i lk a k ro tn ą  n ie su bo rd y n a cy e  ty l ­
ko g roźną  b l i zkośc ią  ba ta l i jo nó w  Z ur y c h sk ic h ,  
a l e  co c h w i l a  m o ż e  s ię  ona p o n o w i ć ; w  
G e n e w i e  p o m i m o  zaos t rzon yc h  k a r ,  o p u ­
ściło k a n t o n  m n ó s t w o  lu dz i  obowiąz any ch  do 
wojska,  dla  u c h y l e n i a  s ię  od tej  n i e naw is t ne j  
s łużby .  W  ogó le  tylko w ba rdz o  m a łe j  części  
ty c h  k an t o n ó w  okaz u ją  ż o ł n i e r ze  c h ę ć  do wo j ­
ny.  P r z e c i w n i e  zaś o bo w iąz ana  do wojskowćj  
s łużby  lu dno ść  r e f o rm o w a n e g o  i do k a n t o n u  
F r e j b u r g  na leż ącego  ob w odu  M a r t e n ,  wy­
powiedz ia ła  s w e m u  rządowi  po s łuszeńs two  ; 
m n ie j s z o ść  w ka n t o n ie  Z u g  używa wsze lk i ch  
s p o s o b ó w , d la  sp a ra l i ż ow an ia  t egoż kan t on u .  
Ałe w' ogó le  r ządy  k an t o n ó w  oso bne j  ligi,  zo­
stają nap rzec iw  sw y m  p r z y n a l e ż n y m  w p o ­
m y ś l n ie j s z y m  s t a n i e ,  gdyż tu  idzie ty lko  o 
o br onę ,  n ie  zaś o z a c z e p k ę , i  w  ogó le  m a ją  
oni większą  d e t e r m i n a c y j ę  i są s fana tyzo-  
warii. P rzy  wszys tk ich  tych  k rzyż u jący ch  się 
s tosunkach,  b a rd zo  t r udn o  j e s t  p r ze po w ie dz ie ć  
z n i e j a k i e m  p o d o b i e ń s t w e m  do prawdy,  j a k  ta 
sprawa wypadn ie .  J e że l i  i s to tn ie  p rzy jdz ie  do 
b ra tn ie j  walki ,  t edy  t a k o wa  rozp oc zn ie  się r ó ­
wno cz eśn ie  na  r ó ż n y c h  p u n k t a c h  , a naj szcze -  
gó ln ie j  w L u c e r n i e ,  F r e j b u r g u  i w W a ­
l i a ,  j e d n a k ż e  g łów ne  rozs t r zygn ięc ie  zawsze 
pod  L u c e r n ą  nastąpi .*

P ru sy.
Z B e r l i n a  d.  3.  l i s t o p a d a .  Na dzisiej-  

8zem s ą d o w e m  p o s i e dz e n iu  b a d a n o  n ap rz ód  
obża łowanego  N i k o d e m a  I ł i e r s k i e g o .  Ma 
on lat 29,  i jes t  p o r u c z n i k i e m  k o n n i c y  18go 
p u ł k u  l a nd wcr ów.  O s ta tn ie m i  czasy mi es zk a ł  
w  Barzewie  w obwodz ie  W s c h o w sk im  u  swego
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teścia N e p o m u c e n a  K ie r sk iego .  Wiedz iał  on  
o m u j a c e m  w y b u c h n ą ć  pow s tan iu  ; kaza ł  swe-  
m u  s ł u ż ą c e m u  lać  k u l e  , i opa t rzywszy  się w 
nie,  t u dz ież  w dwie d u b e l t ó w k i ,  2  p is tole ty  i 
s za b l e  , p rzyby ł  dnia 3. m a r c a  do Pozuan ia ,  
gdz ie  w p o m i e s z k a n i u  kandyda ta  p raw  C h a m  
slt iego o godz inie  5tej  po p o łu d n iu  powzią ł  
d o k ła d n a  w iad om ość  o m a j ą c e m  na i t ąp ić  w n o ­
cy u d e r z e n i u  na for tecę ,  p r z y c z c m  pow ie r zo no  
m u  dowództwo  nad o d d z i a łe m ,  z k tó r y m  m ia ł  
na  w ar o w n ię  Wi n ia ry  uderzyć .  O godzin ie  7ej 
był  na d rug ie j  k o nf e r en c y i  u  Chamsk ieg o ,  w 
s k u t e k  k tóre j  u t r ac i ł  nadzie ję ,  aby z a m a c h  na 
f o r t e ce  mó gł  się u d a ć ;  posz ed ł  tedy do swego  
m i e s z k a n ia  i n i e  m i a ł  u dz ia łu  w w y p ad k a ch  
tej  nocy zaszłych.  —  W  dzisiejszej  in da ga c j i  
n i e  p r zyzna ł  s ię  obża łowany do lego,  j a ko b y  o 
po w s ta n iu  m i a l  wiadomość .  U C h a m s k ie g o  nie  
był  n igd y ;  do fałszywych zaś z e z n a ń  dał  się 
n a k ł o n i ć  o b i e tn ic a m i  inkwureuta .  I l u l e  lał ,  aby 
n i e m i  s t r z e l ec  do tarczy ; a b r o ń  zwykł  był  w 
d rodze  zawsze przy sob ie  mi e w ać .  O w y b u ­
c h n i ę c i u  pow s tau ia  w Po zn an iu  d. 3. m a r c a  
n ic  n ie  wiedział ,  i t y lko  z c i ekawośc i  wyszed ł  
na  u l i cę.  — P r o k u r a t o r  k r ó lewsk i  w rekw izy-  
t o r y j u m  sw oje m , uważ a  dzi s ie j sze odw oła n i e  
ze  s t rony ob za lowanego  j a k o  n ie uza sad n io ne ,  
u t r z y m u ją c ,  ze  ws tę pn y ch  ze zn a ń  t r z y m a ć  się 
na l eż jT, a w e d łu g  tych,  wi edz ia ł  Kic rski  o s p i ­
sku ,  i czyn ił  zb r o jn e  p r zygo towania  do z a m a ­
c h u  na  dn iu  3. ma rca .  Wnos i  tedy,  aby go za 
zb rodn ię  s t a n u  uka ra no .  —  O br oń c a  zaś s tarał  
s i ę  okazać,  ze  osk a rż en ie  o zb r o d n ię  s t a nu  nic 
je s t  u za sa dn i one  , wnosi  p r ze to  aby j ego kl i -  
j e u l a  za n ie w i n n e g o  uznano .

P o t e m  b ad an o  ob ża łowanych  W o j c i e c h a  
H e y c h e l  i J ó z e T a  Z i e m k i e w i c z a .  P i e r ­
wszy m a  l a t  2 5 ,  i j e s t  profesyi  m u la r s k ie j  ; 
s łużył  p rze z  dwa lata w 6 l y m  putk.u p ie ch o t y  
w Lignicy,  a p o te in  powróc i!  do d o m u  o jcow­
sk ie go .  Wi edz ia ł  on o spi sku ,  i n am aw ia ł  do 
n iego t akże  Marc ina  Kró l ikowsk iego  , dozorcę 
pałacu.  Miał  udz iał  w z a m a c h u  na P o z n a ń  na 
d n i u  3. m a r c a  , a l b o w i e m  z p o le c e n ia  p o m o ­
cn ik a  ch i ru rg i i  Z ie m k ie w ic za ,  u k r y ł  dnia 3. 
m a r c a  w ku źn i  w j e r z y c a c h  f u r ę  z bronią ,  wy­
s łaną  p rze z  A p ol iu a re g o  K ur ow sk i ego  z Kolo- 
wic  do P ozn an i a  ; szło b o w i e m  o to, aby ta 
b r o ń  ma jąc a  być w uocj '  użytą  , zawcześn io  w 
P o zu au i u  n i e  s t anęła .  —  D ru g i  obżałowany J ó ­
z e f  Z i e m k i e w i c z  m a  la t  44  , i był  j ako  
c h i r u r g  w polsi t iej  r ew olu cy jne j  wojn ie  , a r. 
1833 p r ze by wa ł  w Poz nan iu ,  gdz ie  to j a k o  po- 
ką t n y  ch i ru r g ,  to j a ko  ma la rz  poko jowy u t r z y ­
my w ał  się.  Wiedz iał  ou o spi sku ,  i bywał  c z ę ­
sto w w in ia rn i  Ko czkowsk icgo  , gdz ie  spiskowi

zwykl i  byl i  zg r o m a d za ć  się.  W a p o m n io n a  wy­
żej f u r ę  z b r o n ią  dostawi ł  na p rz ó d  z H o l e ­
wie od A p o l in a re g o  K ur ow sk i ego  do Je rzy c  , a  
z t a m t ą d  p rze z  P o zn ań  poprowadz i ł  tę f u r ę  d r o ­
gą b i tą  po n ad  r z e k ą  War tą  do N a r a m o w i c  
idącą.  T u ta j  , j ak  j u ż  wiadomo,  czeka ło na t e  
fu ro  d w u d z ie s tu  ludz i ,  k tó rzy  b r oń  z niej  d o ­
bywszy,  nią  się uzbro i l i .  Gdy j e d n a k ż e  wiado­
m o ść  d o s z ł a , żc  z a m a c h  na  f o r t ec ę  n ie  u d a ł  
się,  Z i e m k i e w i c z  kaza ł  b ro ń  w p o b l i ż u  Wa r ty  
zakopać ,  od eb r a ł  od ws zys tk i ch  sp ó l s p i s kow ych  
p rzys ięgę l a j em uic y ,  i kazał  roze j ść  sio i m  do  
d o m u .  —  IV dzisiejszej  iudagacyi  zaprzeczy l i  
obaj obża łowan i  wszys tkie  o bw in ia jące  ich fak-  
ta, o św iadcza jąc ,  iż do p ie ro  w  w ię z i e n i u  z a ­
b ra l i  z sobą znajomość .  Świ adkowie  zaś p o z o ­
stali  u i e k ló rzy  przy swo ich  dawnie j szych  z e ­
z n a n i a c h ,  inn i  z a ś ,  jai;  np.  f u r m a n  K u ­
rowsk iego  i ten,  k tó r y  wzióz ł  f u r ę  z bronią ,  
oświadczyl i ,  iż sob ie  n ie  p rzy po mi na j ą ,  czy ob-  
ża łow au i  są t e m i  s a m e m i  o s o b a m i ,  z k tó r y c h  
p o l e c e n ia  działal i .

Z  K e r  l i  n a  d n i a  4.  l i s t o p a d a .  Na  
dz i s i e j szem po s i e d ze n i u  s ą d o w e m  badano  n a ­
p rzód  eb ż a t ow au ego  I g n a c e g o  Ł o w i c k i e -  
g o. Ma on l a t  22 i był  p i s a r z e m  e k o n o m i c z -  
nj 'm.  Z H i e r o n i m e m  Ku ro w sk im ,  b r a t e m  Apo ­
l in a rego  K u ro w s k i e g o ,  pojecha ł  du ia  3. m a r c a  
1840 do iJo zn a n ia  , gdzie  oba  w d u b e l t ó w k i  i 
am u u ic y j n  op a t rz en i  , na  u l i c j r W i l h e l m a  w i e ­
c z o r e m  w y b u c h a  pow s tau ia  oczek iwa l i .  Oko ło  
godziny lOtej  odłączy! s ię  Łowick i  od innyc h ,  
a b r o ń  swojo rzu c i !  n i e d a le k o  porzty.  Gdy  
naz a j u t r z  został  u w i ę z i o n y m  , zna lez iono  p rz y  
n i m  je szcze  f laszkę z p rochem, ,  2 funty l o f i e k  
i sp łon k i .  — W  dz i s i e j sz em  b ad a n iu  oświadczył  
obża łowany,  że  o r ew olucy i  nic  n i e w i e d z i a ł , 
a do P ozn an i a  wyb ra ł  sio z iun j ’mi ,  myś ląc  ż,e 
m a  s ię  odbyć po lo wan ie .

P o t e m  przywołano  o bz a l ow ane go  M i c r o -  
n i m  a K u r o w s k i e g o .  M u  on lat  22 i by ł  
t a kże  p i s a rz e m  e k o n o m i c z n y m .  D o p o m a g a ł  on  
b r a tu  sw o j e m u  Ap e lon i juszowi  , do u kr yc i a  
palt  z b ron ią  w s todo le  w H o l e w i c a c h , do k t ó ­
rej  to wsi  nades ła ł  j e  Dr.  Niego lewski  ; p r z y ­
czyniał  s ię  t a kże  d. 2. m a r c a  do p a k ow a ni a  
tej  b r on i  na fu rę .  D u i a  3. m a rca  p o j e c h a ł  
z I g u a c y m  Ł o w ic k i m  do P oznan ia ,  gdzie w ra z  
z n i m  i b r a t e m  swoim oczek iwa ł  na  u l icy W i l ­
h e l m a  w y b u ch n ię c i a  powstania.  Noc p r z e p ę d z i ł  
w p o m i e s z k a n i u  Chamsk iego .  — W dzisiejszej  i n ­
d aga c j i  p rzyzna ł  się obża łowany  że do p o m a g a ł  
b r a tu  s w e m u  do t r an sp o r tu  b ron i ,  W  P o zn a­
n iu  b y t , a l e  o m a j ą r e m  t a m ż e  wy bu ch n ą ć  po­
w s t a n iu  nic n ie  wiedzia ł .
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Na w ez w a ni u  p r ez y d en ta  odczytał  pro  Kura­
t o r  kr ó le w sk i  3 woje t cl iwizytoryjurr ;  p r z e c iw  
d w ó m  o b ż a t o w a n y m :  W o j c ie c h o w i - I l e y c h e l  i 
Z i e m k i e w i c z o w i  , i z a pr o p on o w a ł  na o b u  karę  
za  z b r o d n i ę  s t a n u .  Obrońc y  zaś w n i e ś l i  , aby 
*ch k l i e n tó w  za n ie w i n n y c h  uz n a n o .  — P o ­
t e m  p r o k u r a t o r  k rólewsk i  uzasadn iał  o s k a r ż e ­
n i e  p r z e c i w  Ł o w i c k i e m u  i K u r o w s k i e m u ,  i na 
o b u  z a pr opo no wa ł  ka ro  za zb ro d n i ę  s t anu .  —  
O b r o ń c y  z a ś  wnieś l i ,  aby  i cła k l i j e m ó w  na w o l ­
n o ś ć  p u s z c z o n o .

N a s t ę p n ie  b ad a n o  obwałowanego R o r n c l c j j o  
G a b r y e l s k i e g o .  Ma 0 1 1  lat  30  i j e s t  cie 
ślą. D n ia  3. m a r c a  1846 p o p o ł u d n i u ,  wezwał  
p ie ka rz a  Ale x a nd ra  N e y m a n u a ,  aby  dla p rzy­
ło żen ia  się do po ws ta u ia  , udał  się o godzin ie  
l i t e j  wra z  z in n y m i  sp i skowymi  na c m e n t a r z  
garn izonowy.  W i e c z o r e m  cho dz i ł  uzbro jo ny  
po  P o zn an iu .  Oko ło  godziny  lOtej  p rzyareszto-  
wał  go ko m is a r z  pol icyi  n i e d a le k o  m o s t u  M a ­
l i szewskiego.  Mia l  on wtedy  p rzy  sob ie  dwa 
na b i t e  p is to le ty  i zapas  ł a dun kó w.  —  W  dzi si e j ­
szej  in d a ga c j i  oświadczył  obwałowany , że  gdy 
■dnia 3. ina tca  w i e c z o r e m  sz ed ł  p rzez mias to,  
wc i sną ł  m u  j a k i ś  n ie zna jom y dwa pi s to le ty  
w r e k e  z g roźbą ,  aby sic n ie  w zbran i a ł ;  p o t e m  
napad ło  go 5 do 6 ludzi  , i związawszy,  stawi l i  
go p r zed  d y r e k t o r e m  p o l i c y i .—  P r o k u r a t o r  k r ó ­
l e wsk i  za p ro po now ał  na  obwałowanego ka rę  za 
z b r o d n ię  s t anu .  O b r o ń c a  zaś wniósł  , aby go 
za n ie w i n n e g o  uzn auo .

P o t e m  badauo  obza łow ane go  J a n a  P i l e ­
c k i e g o .  Ma on l a t  22  i j e s t  profesyi  ze ga r ­
mi s t r zow sk ie j .  D n i a  3. m a r c a  w i e c z o r e m  przy-  
a r e sz t ow au o  go j a k o  p o d e j rz a n e g o  w po b l i żu  
m o s t u  W a l i s z e w s k i e g o ; zn a l ez i on o  przy n i m  
w k ie sz e n i  ośm k u l e k  ołowianych ,  opodal  r z u ­
c o n y  na z i e m i ę  p i s t o l e t ;  na p ier s i  zaś m ia ł  14 
a rk uszy  b ib u ł y  i t a rczę  b laszaną.  —  W  dzi si e j ­
szej  i cdagacyi  n ie  p rzy zn a ł  się obża lowauy,  j a ­
koby cobadź  o powstan iu  był  wiedział .  Dwaj  
świadkowie ,  k tó rzy  byli  p rzy  j ego  p rzya reszto-  
wan iu  , dal i  sp rze c iw ia ją ce  się sobie  zeznan ia ,  
a  p r o k u r a t o r  k r ó le w sk i  dla  b r a k u  dowodów od­
stąpi !  od w n io sk u  do kary.  O b r o ń c a  wniósł ,  
aby  j ego k l i e u ta  n ie zw ło c zn ie  na  wolność  p u ­
szczono.

Po pó łgo dz inn e j  p r z e r w ie  p rzystąpiono do b a ­
dania  po ko le i  c z t e r e c h  ob za łowanyc h ,  m i a n o ­
wic ie  F l o r y  j a  n a  Ił  l e j u o w s  k i e g o ,  m a ­
ją ce go  l a t  28 ( lo ka ja  ) ; M a r c i n a  P i ę t r o -  
s z y u s k i e g o ,  ma ją c eg o  l a t  30 ( k u c h a r z a ) ;  
F r a ń  c i s z k a  O l s z e w s k i e g o ,  m a ją c e g o  
l a t  20  ( ku ch a rc zy ka )  , i S y l w e s t r a  B o r o ­
w i e c k i e g o ,  ma jące go  lat  20 (kuch arc zyk a) .  
■Pietroszyński zawiadomi ł  w ie c z o r e m  d. 3. m a rca  
F lo ry j an a  I ł l e jn o w sk ie g o  i Jó ze fa  Dol ińsk iego

( o b a j  by l i  l o k a j a m i ) ,  ż c  p o w s ta n i e  m a  w y b u c h n ą ć ,  
a  K tę j i io w sk ic in u  d a t  b r o ń ,  w z y w a j ą c  ko  do u d z i a ł u .  
S a m  ; :a ś  u z b r o i w s z y  s i ę ,  p o s z e d ł  o g o d z in ie  to t e j  do 
m o s tu  W a ł t s s ł e w a k l e g o  . g d z i e  p r z y a r e s z t o w a u y m  z o ­
s t a ł .  Z n a l e z i o n o  p r z y  n im  r o ż e k  z  p ro c h e m  i n a ­
k ł a d k ę  p e r k u s y j n ą ,  z  jego  s u k i e n  w y p a d ł a  t a k ż e  n a  
z ie m ię  p r o k l a i n a c y j a  K r a k o w s k a  z  d. 2>. lu te g o  18 )6  
w  o d p is ie .  W  d z i s i e j s z e j  i u d a g a c y i  o ś w i a d c z y ł  o b ż a -  
ł o w a u y ,  ż e  r o ż e k  z  p ro c h e m  i n a k ł a d k ę  p e rk u s y jn ą ,  
z n a l a z ł ;  b ro n i  nie  m i a ł  p r z y  s o b i e ;  o p r o k l a m a c y i  
n ic  n ie  w i e ,  an i  t e ż  o p o w s ta n iu .  — K o m i s a r z  p o l i c y i  
M a s c h k e  , j a k o  ś w i a d e k , p o t w i e r d z i ł  p o d a n ie  co d o  
z n a l e z i o n e j  p r o k la m a c y i .  —  K le jn o w s k i  p o s z e d ł  o g o ­
d z in i e  lO lę j  w i e c z ó r  z  b r o n i ą ,  k t ó r ą  m u  d a ł  P i e t r o ­
s z y ń s k i ,  do m ostu  W a l i s z e w s k i e g o ;  a to l i  u c i e k ł  do  
d o m u ,  w i d z ą c ,  ż e  p o d e j r z a n e  o s o b y  a r e s z t u j ą .  P r ó c z  
teg o  z a w i a d o m i ł  o n  F r a n c i s z k a  O l s z e w s k i e g o ,  ż e  w i e ­
c z o r e m  d n ia  3 m a r c a  p o w s ta n i e  w y b u c h n ie ,  w  d z i -  
s i ę j s z ć j  i u d a g a c y i  o ś w i a d c z y ł  o b ż a ł o w a n y , ż e  o p o ­
w s ta n i u  n ic  nie  w i e d z i a ł ,  a  b ro ń  d a ł  m u  j a k i ś  n i e ­
z n a j o m y  n a  u l i c y .  —  O l s z e w s k i  u d a ł  s ię  o g o d z in i e  
10. w i e c z ó r  z  n o ż e m  k u c h e n n y m  do m o s tu  W a l i s z e w ­
sk ie g o .  W  d z i s i e j s z e j  z a ś  i u d a g a c y i  o ś w i a d c z y ł , ż e  
s z e d ł  z  n o ż e m  d o  n o ż o w n i k a ;  po d r o d z e  s p o t k a ł  s ię  
z  K le jn o w s k i in  , k t ó r y  w  f u z y j ę  o p a t r z o n y ,  w z i ą ł  g o  
z  s o b ą  do m o s tu  W a l i s z e w s k i e g o ,  m ó w i ą c ,  ż e  t a m  
cos' j e s t  w  ro b o c ie ,  —  O s t a t n i - o b ż a ł o w a n y  S y l w e s t e r  
B o ro w ie c k i  d o w i e d z i a ł  s i ę  o  z a m i e r z o n ó m  n a  ten  w i e ­
c z ó r  p o w s t a n i u  od K l e j n o w s k i e g o  i P i e t r o s z y ń s k i e g o ,  
i u z b r o j o n y  w  n ó ż  k u c h e n n y ,  u d a ł  s i ę  t a k ż e  do m o s tu  
W a l i s z e w s k i e g o .  G d y  go  t a m  p r z y a r e s z t o w a n o ,  r z e k ł :  

j a m  n i e w i n n y ,  i n n i to  sk u s i l i  m n ie .  W  d z i s i e j s z e j  z a ś  
i u d a g a c y i  o ś w i a d c z y ł :  iż  b y ł  t e g o  w i e c z o r a  p i j a n y m ,  
a  w y c h o d z ą c  n a  u l icę  w z i ą ł  z  s o b ą  n ó ż  b e z  ż a d n e g o  
c e lu .  —  P r o k u r a t o r  k r ó l e w s k i  w n i ó s ł  n a  w s z y s t k i c h  
c z t ć r c c h  o b ż a ł o w a n y  cli k a r ę  z a  z b r o d n i ę  s t a n u .  — 
O b r o ń c y  z a ś  s t a r a l i  s ię  o k a z a ć ,  ż e  ich k l ie n c i  n ie  p o ­
p e łn i l i  z b r o d n i  s t a n u ,  i w n i e ś l i ,  a b y  im d o t y c h c z a ­
s o w e  u w ię z i e n i e  p o l i c z o n o  j u ż  z a  k a r ę  z a  p r z e s t ę p ­
s t w o ,  j e ż l i b y  s ą d  u z n a ł ,  ż e  ich c z y n n o ś c i  s ą  i s to tn ć in  
p r z e s t ę p s t w e m .

\ a  tern s k o ń c z y ł o  s i ę  p o s i e d z e n i e  o g o d z .  2giój .

H i'« k s4w» PoiśkSe.
Z K a l i s z a .  Bisl tup K uj aw sk o - k a l i s k i , sp o ­

wodowany  p o l e c e n i o m  I lomisyi  r ządowej ,  wj’dał  
nas tępu jącą odez wę  do t r z e c h  ltonsjTs t o r z ó w :

r P o m i m o  wydauego j u z  p r ze z  nas  ro po rz ą -  
dzcu ia  w s k u t e k  p o l e ce n ia  I lomisy i  r zą do we j  
sp raw w e w n ę t r z n y c h  i d u c h o w n y c h ,  aby w sz e l ­
k ie  s towarzyszenia  od p i j ań s twa  i od b ie ra n ia  
przysiąg,  n i e  mi a ły  mi e j sca  ; gdy świeżo ot rzy ­
m a l i śm y  r e s k r y p t  t e jże  K o m i s j i  , ab yś my  wy­
t k n ę l i  n i e właśc iwe  p o s tę p o w an ie  n i e k tó r y ch  d u ­
cho wnych ,  k tó rzy  za mi as t  p rz e k o n an ia  i o świe­
ce n ia  l u d u  drogą n a u k i ,  udal i  s ię n ie j ak o  do 
drogi p r z y m u s u  w c e lu  od wie dz en i a  go od p i ­
j aństwa , i na  do mi a r  tego żądal i  od n iego p rzy­
sięgi  i w ła s n o r ę c z n y c h  po dp i só w  , Da czyn ione  
p r z e z e ń  p rz y rz e cz e n i a  ; —  o d n o ś n ie  p r ze to  do 
pow tó rn eg o  r e s k r y p t u  p o le ca my  ko n sy s t o rz o m  
naszym :

»l )  Iżbj '  użyły s tosownych  ś rodków do u w o l ­
n ie n ia  osób od wy konywania  przys ięg i  na w s t r ze ­
m ię ź l iw o ść  ; j eź l i  zaś Voturn  j u ż  z r o b i o n e , to
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zmien i l i  j e  podczas  spowiedzi  , j e ź l ib y  l'.to z a ­
da ł  , n a  p ac ie rz e . 4

»2) Je ź l i b y  u  k tó r eg o  z d u c h o w n y c h  zn a j do­
wały się k s i ę g i ,  z p o d p i s a m i  osób ś l u b  w s t r z e ­
m ię ź l iw o ś c i  c z y n i ą cy c h ,  t a k ow e  m a j ą  i m  być 
o d e b r a n e  i u a m  n i e b a w u i e  od es łan e  ; a odtąd  
ł tonsys to rze  nasze  ińa cursor ia  p rze z  księgi  d z i e ­
k a n ó w ,  po le cą  d u c h o w n y m  ta k  ś w i e c k i m  ja k  
i  za k o n n y m ,  aby  pod na j su rowszą  o dp o w ie d z ia l ­
n oś c ią  i k a r a m i  , ż a d e n  n ie  waży! s ię  zak ładać  
towarz ys twa  ws t r ze mi ęź l i wo śc i  ; j e d y n i e  tylko 
n a u k ą  i p r z y k ł a d e m  l u d  m a  być o d w o dz on y m  od 
p i j a ńs t w a . 4

(Podp . )  W.  T o m a s z e w s k i ,  b i s k u p  
I lu jawsko  -kaliski.

X.  S k u p i c ń s k i ,  r e j e n t .
( G a z .  f o s .  A r .  25 5.)

I lo s jja .
Z P e t e r s b u r g a  d n i a  21.  p a ź d z i e r ­

n i k a .  C ho le ra  dość s łabo  w Rosyi  s ię  p o j a ­
wia  , a tol i  c i ąg le  dale j  p os tę pu je .  W Mosk wie ,  
j a k e ś m y  j u ż  d o n i e ś l i , p oka za ł a  się dn ia  30go 
w rz eś n i a  ( a więc  w t y m  s a m y m  m ie s ią c u  co 
i  w r o k u  1 8 3 0 ,  tylko o 4  du i  później ) .  D a le j  
w  k i e r u n k u  P e t e r s b u r g a  p o s u n ę ł a  się ju ż  do 
g u b e r n i i  Nowogorodzkiej ,  (g raniczącej  z g u b e r -  
n i j ą  P e t e r s b u r s k ą )  , om iną w szy  dotąd g u b e r n i j ę  
T w e r s k ą  , i j e s t  j u ż  w m i e ś c i e  Walda i  o 11 m i l  
od  P e t e r s b u r g a .

i  . i —•■■n i » ii i » i ipi»j i » iS S i ^ r . r.T S » a »T r . M g g T O M i~ .  i i r r iii

r * *  o w i m w  •
D n i a  26.  zesz łego mi e s i ą ca  odbył  s ię  w.Dre-  

ź n i e  ś lu b  A d a m a  h r ab i  P o t o c k i e g o ,  z a ­
m o ż n e g o  dziedz ica  w ie l u  włości  w Kró l es twie  
P o l a k i e m ,  Rosyi  i Gal icyi  , syna ś. p.  A r ­
t u r a  h r a b i  P o t o c k i e g o ,  z K a t a r z y n ą  h r a ­
b i a n k ą  15 r  a n  i c k a , có rk ą  n iegdyś  se n a t o r a  
Wł ady s ł aw a  h r ab i  Bran i ck i eg o .  Ma tk a  pa na  
m ł o d e g o ,  j e s t  j a k  wiadomo także  B r a n i c k a ,  
a  m a t k a  p a n n y  m ło d e j  P o t o c k a  z d o m u .

W s p o m n i o n y  p r ze z  nas  w  Gazec ie  Nro 130 
o b ra z  m o z a jk o w y , wystawiony w sali  gó rnej  ks i ę ­
g a r n i  p.  W i n i a r z a ,  n a  dochód to w a r z y s tw a  do- 
brocT.ynności p o d  opieką D am , l i c znychby  p o w i ­
n i e n  sprowadzać  gości , t ak  dla sa me go  c e l u  , 
j a k  i d la  r zeczywis tej  war tości  roboty.  Obraz  
t e n  19  cali  d ług i  a 14 cali  s ze rok i  (prócz  r am ) ,  
p rzeds taw ia ją cy  Zbaw ic ie la ,  j e s t  zaiste a rcydz ie ­
ł e m  w s w o i m  r o d z a j u ;  i pa t r ząc  n a ń ,  n i e  w i e ­
dz ieć  p r a w d z i w i e ,  co ba rdz ie j  po dz iwiać ,  czy 
t e n  ogó lny  wyraz t e go ,  j a k b y  n a j p i ęk n i e j sz eg o  
m a l o w i d ł a  o le jnego  , czy to  m o z o ln ą  pracowi -  
w i t o ś ć ,  k tó r a  zdołała  z m a ł y c h  sz tuczek mo-  
zajki ,  t aką u tworzyć  całość.  Koloryt  obrazu  j e s t

nadzwycza j  św ie tny  , wyraz twarzy  Zbawiciel® 
godny  za is t e  mi s t r z ow sk ie go  pęz ia  , a wyrobi  !- 
n i e  na jd ro b n i e j sz y ch  odc ien i  g ło w y,  włosów i 
u b i o r u ,  dos ko n a le  w y k o ó c z o n e , nosi  na sob ie  
p i ę t n o  n i e p o s p o l i t e g o  t a l e n t u . —  Znawcy  i l u -  
b o w n ic y  p o w in n i by  sp ieszyć s ię  z o g lą d an ie m 
tego  obrazu  , gdyż n i ed łu g o  j u ż  b ęd z i e  do wi ­
dzen ia .

Kiedy j u ż  p r z e d  d w o m a  l aty s łysze l iśmy  o 
u s i ł ow a n i a ch  p a n a  W a g u z y  z T a r n o w a ,  by 
wyna l eź ć  m a c h i n ę  do żę c ia  zboża  , o k tó r e j  
j e d n a k ż e  wieść c a ł k i e m  j u ż  z a m i l k ł a ;  a w  ty m  
r o k u  d o n ie ś l i ś m y  w G az e c ie  nasze j  o do św ia d ­
c z e n i a c h  odbytych  w  k r ó le s t w ie  Pol sk i  e m  p o ­
do bn i eż  z m a c h i n ą  do żę c ia  w y n a l a z k u  p.  T y -  
m i n i e c k i e g o ;  w aż n ą  i c i eka wą  z a p e w n e  
b ę d z i e  dla  na sz yc h  cz y te ln ik ó w  wiadomość ,  że 
tu  w stol icy nasze j  j e s t  w łaś n ie  w ro boc ie  m a ­
c h i n a  do ż ę c i a , w e d ł u g  c a ł k i e m  nowego  po 
m y s ł u ; wyna lazcą  j e j  j e s t  t a k że  nasz z i o me k  
p.  P i o t r o w s k i ,  ob y w at e l  lw o w s k i ,  n au c zy ­
c i e l  m u z y k i  w c. k.  s z k o le  g łów nć j  i o rgar -  
mi s t r z .  W i d z ie l i ś m y  m o d e l  t e j  m a c h i n y  : wy­
dal  n a m  się d o b r z e  pom yś l any ,  k u n s z to w n y  i 
prosty z a r a z e m ;  z czego  sadząc,  m a c h i n a  n i e  
po w inn aby  być ko sz to w ną  , ani  t eż  t r a d n ą  do 
z rob ien ia  : b u d o w a  j e j  pod o k i e m  wyna lazcy  
j e s t  już  ro zpo cz ę t a  , i n i e b a w e m  s ię  uk o ń c z y  
Mode l  j e j  og lądać m o ż n a  u  wyna lazcy ,  m i e s z ­
ka jącego  w k a m i e n i c y  k a p i t u l n ć j  ( na pr ze c iw  
b o c z n y c h  drzwi  ka t ed r y )  w  dz ie dz iń cu  u a  dole.  
P rz y  tej  spos obn ośc i  n ie  m o ż e m y  też  p r z e m i l ­
czeć don ie s i e n ia  ( u m ie s z c z o n e g o  w » T y g o d n i k u  
ro ln ic zo - p rz em y s ło w y m 4 z d. 6. b. m . )  o apa rac ie  
do żęcia  zboża , w y n a l e z i o n y m  p rze z  p .  F  e-  
l i x a  P i a s e c k i e g o ,  z k t ó r y m  ro b io no  j u ż  
d oś w ia dcz en i a  w e  wsi Z i m n a w ó d c e  w o b w o ­
dzie  S a n d c c k i m .  U rz ą d z e n ie  t ego  a p a r a tu  m a  
być ba rdz o  p o je d y nc z e  : j e s t  on  ba rdz o  l e k k i  
i k s z t a ł t e m  sw oi m n ieco  do zwycza jnych t a ­
cz ek  p o d o b n y ;  n i e  p o t r z e b u j e  k o n i ,  l e c z  tyl­
ko  d w ó c h  r o b o tn ik ó w  , z k t ó r y c h  j e d e n  p o p y ­
cha  go n a p r z ó d ,  a d r ug i  n ag in a  k i l k a  garści  
zd z ie bc l  n a  r a z , i uż yn a  t ako we  n izko.  W'c- 
d lc  p rzy t oc zon eg o  do świadczen ia  uż ę t o  ty m  
s p o s o b e m  34  sp o r y c h  sn o p ó w  ja rć j  psz en icy  
w p r z e c ią g u  t r z e c h  kwadrausy .  Każdy zdo l ­
nie jszy c i e ś l a  i kowal  wiej sk i  m o ż e  t e n  a p a ­
rat  zbudow ać ,  a j e s t  t ak t a n im ,  że  r obo ta  t y l ­
ko k i l k a  cwa ncyg ic rów kosz towa ć  będ z i e .  W y ­
na l azca  za m y ś l a  t e n  swój  ap a r a t  p rzed ło żyć  
n a  w io sn ę  r. p.  n a s z e m u  towarzys twu  gospo­
d a r s k ie m u .  T y m c z a s e m  zaś uzyska ł  n a ń  c. k. 
wy łączny  p r zywi le j  na  ro k  j e d e n .

(Do t ego  Nru.  Gaze ty  dołączony  j e s t  N e r  46.  Rozmai tośc i . )

Kedaktor J. N. K a m i ń s k i .  — Nakładem Spadkobierców F r a n c i s z k a  K r a t c e r a .
(Drukiem P i o t r a  P i l i  e r a  w e Lw ow ie.) (Dodat.  n a d z . )
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M agazyn dzieł kunsztu • not 
i drukarnia miedziorytów

f i i m s i K A  ® i s i f ś n i ą
we Lwowie, na placu Ferdynanda,

poleca próbki

OBICIÓW W  NAJNOW SZYM  GUŚCIE.
Które teraz otrzymał z c. k. uprzywilejowanej fabryki

Kolorowych papierów

iniiia Willielfiiut Mneppera m Wiednia.

Różnią się one od innych  żywością Kolorów, bo nie 
pe łzną  i żadnych p lam  (po dobrem tapicerowaniu w edług 
przepisu znajdującego się w tymże magazynie)  nie dosta­
ją ;  albowiem wspomniona wyżej fabryka żadnych nie ża­
łu je  Kosztów i jak najlepszych i najtrwalszych dobiera Ko­
lorów, aby szanow ną Publiczność zu p e łn ie ’ w tej mierze 
zadowolnić.

Wyż wspomniony magazyn przyjmuje Każde polece­
nie, i obowiązuje się spełnić je za c e n ę  f a b r y c z n ą ,  
z doliczeniem pakunku i Kosztów transportu.
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I t f a k ł a d e m

( 2 )

mm m\ tymiM
w ©  L w o w i e ,

w łaśn ieco  w y s z ły  z druku następujące kalendarze, których dostać można w e  w szystk ich
księgarniach tutejszych i na prowincyi:

KM»"
HISTOKYCąW  I GOSPODARSKI

11 li
S p i s  r z e c z y

W y j  a śnienie zasad użytych w  urządzeniu kalen­
darza nowo-rzymsk iego

Obraz ogólny roku 1848 ,  s tosownie  do kalenda­
rza kości elnego i cywi lnego ,  z  wiadomościami  
astronoinioznemi.

Kalendarz chronologi czny powszechny.
Kalendarz św ią t ecz ny  dla Katolików, Greków i Ż y ­

dów,  z charakterystyką i prognostykami k a ż d e ­
go miesiąca,  przy tern bieg s łońca i ks i ężyca,  
iunaoyje  i kalendarz)k rolniczy i gospodarski .

Kalendarz meteorologiczny.
Spis jcncnlogiczny panującego domu Cesarsko- 

Austryjaekiegn.
Jenealogi ja  panujących książąt  i następców tronu 

w  Europie,  z  wiadomościami statystycznemi.
Kalendarz chronologiczny dz ie jów Galicyi  od ro­

ku 9 0 0  do 1848.
17 arkuszy w 4ce, oprawny w

k a l e  n d a r z  a :
Kalendarz chronologiczny rolnictwa i ogrodnictwa.
Fabrykaoyja wódek  słodkich w  malem. Z doda­

tkiem sposobów' robienia różnych poinad. w ody  
do włosów,  proszków do zębów,  inydcłek do 
toalety i t. d. przez W.  T.

Przyczyny  upadku pszczelni*twa w  Galicyi.
O ' u ży c i u  papieru s l ęplowego
Taryfa podatku konsuincyjnego.
Przodininly pocztowe.
W y k a z  monet w  c.  k. nustr. Państwie prawny  

obieg mających, 7. dodaniem ich wartości .
Obrachowanic wymiaru c z a s u ,  monet nustryja-  

ckich, miar i wag.
Tabela do wyrachowania przychodów i wydatków*
Tabela do wyrachowania  procentów.
Spis j a r ma rk ów  w  Gal icyi .
Uwiadomienia księgarskie.
teklure. — Cena 30 kr. m. k.

o

OM OW I
SI a  1* O

S p i s  r z e c z
Obraz ogó lny  roku 1848 ,  stosownie do kalenda­

rza kości elnego i cywi lnego  z  wiadomościatr.  
astronomicznemu

Kalendarz chronologiczny powszechny.
Kalendarz świąteczny dla Katol ików,  Greków  

Żydów,  z  oharnkteryst) ką i prognostykami każ' 
dego  miesiąoa,  przyfem bieg s ł ońca i k s i ę ż y ­
ca,  Iunaoyje i kalendarzyk rolniczy i gospo ­
darski

( W y c i ą g  7, kalendarza his
12 arkuszy w 4ce, w okładce

18 48 .
y  k a l e n d a r z a :

Spis  j cnea ln g i c zny  panu j ąc ego  domu Ccssrsko-  
i Au s t ry j aek i ego .

Jenealogija panujących książąt  1 następców tronu 
w  Europie,  z  wiadomościami statystycznemi.  

i O użyc iu  papieru s t ęplowego.
Ta ry f a  podatku konsumoy jnego .
P rzedmio ty  pocz towe .
Tabela do wyrachowania  przychodów i wydatków.  
Spis jarmarków w  Gal icyi  
Uwiadomienia księgarskie,  

tcryczaego  i gospodarskiego}.
kolorowej. — Cena 20 kr. m. k.


